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Zagospodarujemy prastare 
ziemie polskie nad Odrą» Nissą 
i w Prusach Wschodnich!

Prawo df© czerniOd wieków chłop polski na ziemi pracował w p®* cie czoła. Trud dziesiątków pokoleń chłopskich, zie­mię matkę użyźniał. Ciężki chłopski znój był źródłem urodzaju. Chłop pracował na ziemi, ale ziemia była cudza, szlachecka, pańska, obszarnicza.Chłop pracował, ale owoce jego pracy przywła­szczali sobie inni: niegdyś tym wyzyskiwaczem był szlachcic, który nie tylko pracę chłopską, ale i sa­mego chłopa zą własność swoją poczytywał, po tym stał się nim obszarnik, z pracy bezrolnego i małorol­nego chłopa żyjący.Dziś nadszedł czas wyrównania historycznego ra­chunku. Reforma Rolna na zawsze oddaje chłopu zie­mię, przepojoną jego potem i znojem, ziemię, którą uprawiały odwiecznie jego własne ręce. Odtąd jcit ona jego świętą, nienaruszalną własnością. Nikt nie będzie mógł przywłaszczać sobie płodów chłopskiej pracy.
ch?©g> n«t własnej

eeli, pracować łrętlzie tłla siebie, 
tila własnej łtewyfici i sxczęScia,Długo marzył o ziemi chłop polski. Walczył o nią w powstaniach i strajkach, trzeba było dopiero zrzu­cić krwawe jarzmo niemieckie i ustanowić demokra­tyczne rządy, aby to odwieczne marzenie stało się rze-i czywistością.Dziś ogłaszamy wzór dokumentu, który otrzymują każdy nadzielony z mocy Reformy Rolnej. Jest to do­kument sprawiedliwości dziejowej. Ziemię obszarniczą dostają chłopi od nowej odrodzonej Demokratycznej Rzpltej Polskiej. Ziemię obszarniczą dostają chłopi od Rządu Tymczasowego — utworzonego przez demokra­cję Polską. Tylko jedność Polskiej Partii Robotniczej, 
Stronnictwa Ludowego, Polskiej Partii Socjalistycznej 
i Stronnictwa Demokratycznego utorowała drogę wiel­kiej Reformie. Tylko zdecydowana postawa demokra­cji wobec zakusów reakcji, popleczników obszarnictwa dała możność urzeczywistnić Reformę Rolną. O tymi wszystkim mówi podpis Pełnomocnika Rządu Tymcza-_ sowego pod dokumentem nadania ziemi.Chłop dostaje ziemię z postanowienia własnej gromady, od swych własnych przedstawicieli w Ko­misji Folwarcznej Podziału. Jest to świadectwo demo- kratyzmu naszej reformy i sprawiedliwego podziału ziemi. O tym wszystkim mówi podpis przewodniczą­cego Komisji Podziałowej pod dokumentem nadania ziemi.Na straży chłopskiej własności, na straży święte-, go chłopskiego prawa do ziemi stoi orzeł piastowski, j symbol potęgi naszego młodego demokratycznego pań- i stwa. Nie ma takiej siły, która zdoła naruszyć to pra- | wo i cofnąć wstecz koło historii.
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„Polska jest tylko dla ludzi pracy**
Zjazd Chłopów Ziemi KrakowskiejDnia 4 marca w Krakowie, w sali kina „Warszawa“ odbył się Pierwszy Zjazd Chłopów powiatu krakow- 'skiego zwołany przez Związek Samopomocy Chłop­skiej. W zjeździe reprezentowanym zarówno przez chłopów jak i robotników, wzięli udział przedstawi­

ciele władz, urzędów, Wojska, Partii i Związków Za­wodowych. Swą obecnością w liczbie z górą tysiąca 
ludzi zamanifestowali chłopi zrozumienia dla wielkiej sprawy przebudowy wsi polskiej. Zjazd został zwoła­
ny w tym celu, aby wziąć pod uwagę dotychczasowe Wyniki urzeczywistnienia Reformy Rolnej, zastanowić ijńę nad dalszą linią postępowania, omówić sprawy I Wiosennego siewu oraz, aby ostatecznie scementować i W jednolity związek wszystkich chłopów t. j. w Zwią­
zek Samopomocy Chłopskiej. Zjazd imieniem Rządu i partii politycznych otworzyli wiceminister Maślanka i wojewoda Krakowski ob. Ostrowski.Pierwszy zabrał głos ob. min. Maślanka podkreśla­
jąc w przemówieniu, że „nie ma u nas miejsca dla I kombinatorów politycznych — Polska jest tylko dla 
i ludzi pracy!"Przewodniczący Woj. Rady Narodowej ob. Wo- 
ner, przemawiający z ramienia Stronnictwa Ludowe­go, w doskonałym skrócie historycznym wyjaśnił ze­branym zmiany zachodzące w ustawodastwie Polski przedwojennej dotyczące Reformy Rolnej, w szczegól­ności tlkę chłopa i robotnika z krętactwem reakcyj­nego rządu sanacji. „Dwie były przyczyny przegranej 
na froncie Reformy Rolnej w latach przedwojennych: 
brak władzy politycznej chłopów i zwlekanie. Zwle­kanie zalecają i teraz agenci obszarników. Mamią chłopa, by się nie pchał po władzę. Ale dziś chłop wziął w ręce władzę— bierze w ręce i swoją ziemię! Zagadnienie jest jasne: likwiduje obszarnictwo, zaś zbliżający się siew nakazuje pośpiech."„W jedności potęga państwa, w jedności źródło zwycięstwa armii" — powiedział płk. Stankiewicz, do- wódzca krakowskiego garnizonu. x Podkreśliwszy na­stępnie różnice między armią przedwojenną a odro­dzonym Wojskiem Polskim skończył okrzykiem: „Z 
Wami jesteśmy raz 1 na zawsze! — bo chłop i robotnik ataje obecnie w szeregach oficerów polskich." .Pełnomocnik Rządu dla spraw Reformy Rolnej ob. Starewicz oświadczył: „W ciągu sześciu lat krwawi 
się żołnierz polski na wszystkich frontach. Najlepsi 
synowie ludu bohatersko walczą o wolność Narodu. 
Ich krew i poświęcenie nie pójdą na marne. Powstaje 
Nowa Polska, w której gospodąrzy chłop, robotnik i 
pracujący inteligent. Wszystkie rządy przedwrześnio- we obiecywały chłopu ziemię, ale mu jej nie dały, bo były na służbie obszarników. Dopiero Rząd zjednoczo­
nej demokracji, oparty na jedności chłopsko-robotni- częj, prawdziwie ludowy, oddał sprawę Reformy Rol­
nej w ręce chłopów. Klasa obszarników musi zniknąć raz na zawsze z życia Polski. Chcemy zbudować Pol­skę silną, bez wewnętrznego wroga, bez zdrajców na­rodu, bez Targowicy. Magnaci polscy Potoccy, San­guszkowie i Braniccy, którzy Polskę sprzedali w XVIII w. i wydali w ręce germańskie w 1939 r. nie 

wrócą więcej do dworów. W dworach teraz uczyć się będą chłopskie dzieci."W czasie przemówienia.prelegent odczytał list, wy­stosowany przez robotników największej w Krakowie fabryki Zieleniewskiego, w którym oświadczają oni, że czekają na zamówienia narzędzi rolniczych i goto­wi są każdej chwili wykonać je dla wsi. Tak więc ro­botnicy idą z pomocą braciom chłopom, chłopi zaś zro­bią wszystko, by zasiać ziemię i pomóc pracującej lud­ności miast. Reforma Rolna złamie wszelki opór reakcji, która stara się wstrzymać podział ziemi obszarniczej, a złamie go siłą swej jedności robotniczo-chłopskiej:; siłą woli całego Narodu."Ob. Kusto, jako przewodniczący Związku Samopo­mocy Chłopskiej Wojew. Krakowskiego omówił zada­nia i cele tej Wielkiej organizacji chłopskiej, która po­winna łączyć wieś z ogólną polityką gospodarczą Na-1 rodu.
„Musimy rozbudować Związek Samopomocy Chłop­

skiej w potężną organizację społeczno-gospodarczą, która przejmie wszystko to, co pozostanie po rozpar­celowaniu obszarów dworskich, i przystąpi odrazu do ich zagospodarowania, obsiania i uruchomienia. ZA pomocą udzielonego kredytu, przez organizowanie po­mocy w narzędziach rolniczych, W ziarnie itp., zwią­zek będzie zabiegał, aby chłop po otrzymaniu nadzia- łu ziemi, mógł tę ziemię uprawić i obsiać. Poza tym 
Związek Samopomocy Chłopskiej dbać będzie o pod­
niesienie Kultury i Dobrobytu wsi polskiej, jak rów­
nież pomagać będzie młodzieży chłopskiej w zdoby­
waniu odpowiednich kwalifikacyj dla pracy w prze­
myśle i administracji. Chcemy, aby Polska stała się tym, o co walczymy od wielu lat, żeby cała władza należała do ludu roboczego, do chłopa, robotnika i in­teligenta pracującego."Po licznych innych przemówieniach nawołujących chłopów do jak najszybszego podziału ziemi obszarni­czej, którą im daje Rząd sprawiedliwy, Rząd polsko- robotniczy, wywiązała się ożywiona dyskusja. Chłopi wysunęli szereg żądań, domagając się między innymi szerokiego rozbudowąnia w ramach Samopomocy Chłopskiej, Spółdzielczości, jako też krzewienia oświa­ty na wsi. Zebrani dowiedzieli się również, że powstał w Związku Samopomocy Chłopskiej oddział Gospodyń Wiejskich, mający przygotować się do nowej roli w Polsce Demokratycznej. Po dyskusji uchwalono rezo­lucję, o'raz odbyły się wybory do Tymczasowego Za­rządu Związku Samopomocy Chłopskiej w składzie 11-tu członków: 1. Józef Borówka (Bronowice), 2. Win­centy Chmiel (Ruszczą), 3. Józef Formalik (Krzyszko- wice), 4. Władysław Frankiewicz (Ruszczą), 5. Jan Gajoch (Mogiła), 6. Wawrzyniec Michno (Czernichów), 7. Stanisław Nowak (Kocmyrzów), 8. Stanisław Okar- mus (Swoszowice), 9. Piotr Paciorek (Skawina), 10. Grzegorz Socha (Ruszczą), 11. Stanisław Steczko (Liszki).
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Rezolucja
Zjazdu Chłopów Powiatu Krakowskiego

Chłopi powiatu krakowskiego zebrani na Pierwszym 
Zjeździć Związku Samopomocy Chłopskiej wyrażają naj­
głębszą radość i wdzięczność dla Rządu Tymczasowego, 
który urzeczywistnia odwieczne dążenie chłopa i przepro­
wadza wielką Reformą Rolną. Nasza odwieczną walka 
o prawo do ziemi, na której pracowały w pocie czoła całe 
pokolenia chłopskie została zakończona zwycięstwom.

Rząd Tymczasowy Rzeczypospolitej. Rząd zjednoczą- 
nej demokracji, Rząd zwycięstwa nad Niemcem oddal 
sprawę Reformy Rolnej w nasze ręce i my dzisiaj ziemie 
obszarników dzielimy. Cala ziemia i inwentarz obszar­
ników i Niemców przechodzi w nasze władanie na wie­
czystą własność.

Obszarnicy, zdrajcy narodu i pasożyty żerujące na 
nądzy chłopskiej zostają na zawsze przepędzeni z mająt­
ków. Nie wrócą nigdy na wieś flołską Potoccy, Sangusz­
kowie, Doboszyńscy.

Nikt nie zdoła przeszkodzić pracującej wsi w spra­
wiedliwym doprowadzeniu Reformy Rolnej do końca.

My, chłopi-powiatu krakowskiego, przeprowadzimy 
Kwyeiąsko Reformą Rolną tak, aby cała ziemia była na 
wiosną przez chłopa podzielona i obsiana.

Świadomi wielkich obowiązków wobec wyzwolonej 
Ojczyzny, uczynimy wszystko, co w naszej _ mocy, aby 
wszystką ziemią obsiać i dać Państwu naszemu świad­
czenia dlla wyżywienia pracującej ludności w mieście 
i naszych wojsk walczących na froncie.

Aby zagospodarować ziemią i dźwignąć rolnictwo 
z ruiny wojennej do nowego, dostatniego życia, zorga­
nizujemy w całym powiecie Związek Samopomocy Chłop­
skiej. —

Nas® los, nasza przyszłość znajduje eią w naszych 
rękach. Dziś dzielimy ziemią w krakowskim. Jutro za­
ludni my i zaorzemy ziemie, które żołnierz polski ramią 
przy ramieniu z żołnierzem Armii Czerwonej zdobędzie 
na Niemcach — w Prusach Wschodnich, na Pomotau, 
aad Odrą i Nissą. •

Wspólnym wysiłkiem całej pracującej wsi w sojuszu 
K klasą robotniczą zbudujemy nowe życie i szczęście wsi 
polskiej.

Niech żyje Reforma Rolna!
Niech żyje Związek Samopomocy Chłopskiej!
Niech żyje Rząd Tymczasowy Rzeczypospolitej. Rząd 

N»oodowe«|0 zwycięstwa, który daje chłopu ziemię!

Wiadomości ®
Parcelacja w miechowskim

W powiecie miechowskim znajduje sią 77 folwarków. 
Prace pareelacyjne podjęli tu chłopi natychmiast po 
oswobodzeniu miechowskiego z pod hitlerowskiej okupa­
cji. Podzielono ziemie w 21 majątkach, a w 9-ciu już są 
prace na ukończeniu. Wszystkie majątki zabezpieczyli 
chłopi przez Komitety Folwarczne. Obszarników natych­
miast usunjąto z majątków. Ale nie wszyscy jeszcze wy­
jechali z obrębu gminy, w której mieli majątki. Niewia­
domo, na co panowie ci czekają. Chłop „zaprosi“ ich 
powtórnie do opuszczenia miechowskiego, ale przypom­
nieć należy, że chłop teraz nie lubi już prosić...

Prace podziałowe pod kierunkiem Pełnomocnika Rządu 
oh. Jana Muchy mają przebieg pomyślny i zgodny z wy­
tycznymi Dekretu. Przed rozpoczęciem działalności urzą­
dzono w Racławicach jednodniowy -kurs dla wszystkich 
brygad robotniczyh i chłopskich, na którym wytłuma­
czono zasady sprawiedliwego podziału ziemi.

Zorganizowano tu 10 brygad pomocniczych, w skład 
których wchodzą robotnicy i chłopi (PPR i SL).

Ziemią dzielą chłopi między siebie w sposób Spra­
wiedliwy. Dotychczas otrzymała służba folwarczna w 
stosunku do całej ilości w 40 proc., gospodarze karłowaci 
i małorolni 50 procent, średniorolni, obarczeni liczną ro­
dziną 10 procent. Podkreślić należy, że przy nadziale kie­
rują się. chłopi zasługami, położonymi przez obywateli w 
czasie walk wyzwoleńczych z okupantem niemieckim. — 
Powiat miechowski zapisał się chlubnie w ..historii ruchu

Pałace dla szkółW Chorowicach i w Mogilanach oddano już pa­łace szkołom.Dla chłopów nadeszły inne czasy. Chłopi dzielą ziemię, chłopi biorą pałace pańskie pod szkoły.-Wraz z bogactwem pana pędzimy ze wsi biedę i ciemnotę precz. Dość upokorzeń. Dość tumanienia. Chłop idzie ku wiedzy.Pan wycackany, ulizany, pachnący mówił: „Ty głupi chłopie, ty chamie — śmierdzisz gnojem. Dla ciebie widły, a nie książka".I chłop, jak zbity pie$, myślał, że tak miisi być. Nauka to rzecz pańska, a ty chłopie bierz widły i haruj. To inna rzecz, że czasem nad tym gnojem pomyślałeś, czy tak wiecznie będzie?Nieraz ci widły w wściekłym uścisku wbijały się w garść, gdyś o swej krzywdzie myślał...Dziś przyszła sprawiedliwość. Jaśnie oświecony pan opuszcza swe pałace dla chłopskich dzieci. Dziś twoje dzieci, chłopie, idą ku wiedzy.W każdej wsi będzie szkoła powszechna.Nie trzeba będzie się nikomu kłaniać, by do szkoły przyjęli. Każde dziecko musi się uczyć, by Demokra­tyczne Państwo Polskie miało mądrych, obywateli. I nie będzie już matula w koszulinie ciułać grosza, by prze­cie tego syna ozy córkę wykształcić, gdzieś het w da­lekim mieście. zA naukę nie płaci się nić w Demokra­tycznej Polsce.W rolniczych szkołach, które będą w każdej gmi­nie, syn chłopski będzie się uczył uprawiać swój za­gon. Gimnazja i uniwersytety stają przed chłopem otworem. Zniknie ze wsi upokorzenie i ciemnota. Znik­nie bałwochwalczy kult do pana z miasta, który, tak „fajno piszę i gada jak z książki".Nauka dla synów chłopskich stoi otworem.Tam w pałacach pańskich, gdzie dawniej zbierali się tłumnie tylko goście, hrabiowie, książęta, tam chłopskie dzieci rumiane i zdrowe, szczęśliwe, uczyć się będą jąk tworzyć nowe, inne chłopskie życie.
Irena Pancerz

Waieioództwa
partyzanckiego, jako ostoja Armii Ludowej.

Na specjalną uwagą zasługuje w miechowskim fakt 
utworzenia brygady technicznej, w skład której weszU 
chłopi, doświadczeni w pracach mierniczych. Inicjator tog 
brygady. Przewodniczący Komitetu Folwarcznego w Ra­
cławicach ob. Stanisław Komenda, zasłużył na pochwa­
łą. Niechaj chłopi itnnych powiatów idą za tym pięknym 
przykładem. Parcelację trzeba kończyć i to jak najspie­
szniej, by ziemią zasiać na czas. I tu chłop niechaj nie 
czeka na pomoc mierniczych z miasta. W każdej gminie 
są chłopi, którzy, wiele łat pomagali przy pomiarach 
i znają się na tych pracach dobrze. Ci chłopi powinni 
stworzyć takie brygady techniczne i natychmiast ruszać 
w pole dla praktycznego podziału ziemi, którą na wieczne 
czasy bierze teraz chłop w swoje władanie.

Inżynierowie (trzej), i teehnicy-miemiezy (40) pomagają 
chłopom wydatnie. Mimo chłodu, sloty i błota pracują 
wszyscy zgodnie i z zapałem. Tu na platformie realizacji 
Reformy Rolnej krzepnie trwały,sojusz robotników, chło­
pów i inteligencji pracującej.

Zapał dla sprawy jest wielki .Chłopi domagają óię tak­
że podziału majątków poniżej 50 ha, których właściciele 
okazali się w czasie okupacji niemieckiej zdrajcami ną- 
rodu polskiego. Oczekuje się w tej sprawie decyzji Peł­
nomocnika Rządu. Reformą Rolną przeprowadzają chłopi 
konsekwentnie i sprawnie. Boć biorą swoją ziemią .na 
własność. A tych, którzy, jak rządca Tadeusz Krzesieki 
w majątku Swięeiee, sabotują Reformą Rolną, usuwają 
twardą ręką i oddają pod sąd dla wymiaru sprawicdfii- 
wośc-i.
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Łamiemy opór reakcji w Gorlicach
GORLICE. Powiat gorlicki jest bardzo zniszczony dzia- 

i łaniami wojennymi. Dlatego tu później, niż gdzieindziej 
przystąpiono do realizacji Reformy Rolnej. Komisarz 
Ziemski przeprowadzał tu szkodliwa., reakcyjną akcje, wy­
stępując przeciwko Reformie Rolnej, nie uznając i lekce­
ważąc pełnomocników'Rządu. Lecz pod naciskiem polskiej 
demokracji rnusiał ustąpić, a pełnomocnicy zaczęli poma­
gać chłopom w przeprowadzaniu Reformy Rolnej. Ma­
jątki już zabezpieczono, powołując Komitety Folwarczne. 
Spodziewać sie należy, że wkrótce usłyszymy o postępach 
dalszych na tym odcinku frontu Reformy Rolnej.

Precz z suszarnictwem
KRAKÓW. W Woj. Urzędzie Informacji i Propagandy 

w Krakowie odbył sie odczyt dla propagandystów wygło­
szony przez pełnomocnika woj. dla spraw Reformy Rolnej 

.inż. A. Starewicza. Zrealizowanie Reformy Rolnej nastą­
piło jedynie dlatego, że zwyciężył obóz demokratyczny 
a nie reakcja, która poniósłszy na wszystkich odcinkach 
swej beznajdzienej pracy zupełną klęskę, napróżno stara 
sie podkopać zaufanie do naszego Rządu. Likwidujemy 
obszaynictwo nie za pomocą noża czy gilotyny, lecz robimy 
to przy pomocy prawa. Oszukiwanie chłopa obiecankami 
reformy rolnej, jak to czyniły rządy sanacyjne, skończyło 
sie- Rząd, będący na służbie obszarników i karteli nigdy 
o tym poważnie nie myślał. Trzeba było dopiero wielkiej 
wyzwoleńczej wojny przeciw faszyzmowi i reakcji, trzeba 
było zwycięstwa prawdziwej demokracji, opartej na ro­
botniczo-chłopskiej jedności, aby wreszcie Reforma Rol­
na mogła sie urzeczywistnić. Dzisiejsza długo wyczekiwa­
na Reforma Rolna daje chłopu ziemie na zawsze. Oddaje 
mu pradziadowskie zagony pod wieczystą uprawę jego 
chłopskich rąk, dla własnej korzyści i szczęścia, oraz szczę­
ścia całego Ńarodu.

Chłopi hodują szkoły
SYGNECZÓW. W majątku p. Zajączkowskiego liczącym 

62 ha, nastąpił podział ziemi obszarniczej pomiędzy bezrol­
nych, małorolnych oraz średniorolnych mieszkańców gro­
mady. W obecności pekiomocnika..Rządu dla Spraw Re­
formy Rolnej, 87 tamtejszych ehłopów, otrzymało na­
dział. Równocześnie wybrano Komisję Folwarczną^, która 
w połączeniu z członkami Zarządu Gminnego, zorganizo­
wała Związek Samopomocy Chłopskiej. Pierwszym .kro­
kiem na nowej drodze gospodarczego i kulturalnego życia 
gminy Sygneczowa jest między innymi zamiar wybudo­
wania szkoły. Oby. realizacja tak pięknego planu nastą­
piła jak najszybciej.

Wkrótce ukończymy Reformę Rolną w Woj. Krak.
Współpraca Wojewódzkiego Urzędu ^Ziemskiego- i Peł­

nomocnika Rządu dla spraw Reformy Rolnej wydaje 
pierwsze owoce na terenie Województwa Krakowskiego. 
Trudności na jakie natrafiono w pierwszych dniach pra­
cy, dzięki sprężystej i zdecydowanej postawie Wojewódz­
kiego Urzędu Ziemskiego i Pełnomocnika Rządu dla spraw 
Reformy Rolnej ob. inż. A. Starewicza zostały usunięte.

W ciągu dwu dni przeprowadzono parcelację mająt­
ków 'Mogilany i Chorowice i dnia 27 lutego b. r. wręczo­

no nowym właścicielom działek dekrety własności. W ten 
sposób wykonano pierwszy krok w pracach nad przebu­
dową ustroju rolnego naszego Województwa.

Wojewódzki Urząd Ziemski dąży do jak największe­
go nasycenia terenu odpowiednią ilością fachowych sil 
mierniczych. Jest to sprawa olbrzymiej wagi, bo Reforma 
Rolna musi być wykonana nie tylko szybko, ale także fa­
chowo i dokładnie. Aby rozwiązać to zagadnienie, Woje­
wódzki Urząd Ziemski w ciągu ostatnich dni wysłał na te­
ren powiatów Województwa Krakowskiego 103 mierni­
czych. Dalsza grupa około 70 opuści Kraków w najbliż­
szych dniach.

Przeprowadzenie Reformy Rolnej na terenie Woje* 
wództwa Krakowskiego ma zostać ukończone, do dni® 
24 marca 1945 roku.

Chłopi mówią...
To nie było iyc!er to była mordownia!
Jestem gospodarzem w Branicach na 3-ch morgacK 

Dzisiaj dostałem nadział ziemi — jeden hektar. Może te­
raz będę mógł koniec z końcem związać, bo do tej pory» 
to nie było życie — to była mordownia. Sami wiecie, jak 
można wyżyć z 3-ch morgów podłej ziemi nad Wisłą. Jak 
było ładnie, to się zebrało, jak przeszły wylewy, to całą 
praca, cała harówka na roli, — szła na marne. Gdy któ­
ryś z naszych gospodarzy karłowatych dzierżawił zie­
mię, to z niej po zapłaceniu podatków dziesiąty grosz zo­
stał. Byłem przewoźnikiem na Wiśle, ale dziedzic patrzył 
na mnie krzywym okiem. Doszło do zatargu. Poszedłem 
do adwokata, a on mi powiedział: ty jesteś chłopem, a to 
jest pan! — sprawę przegrasz. Nie było sprawiedliwości 
przed wojną. Teraz gdy władza jest nasza, będzie i dla 
nas sprawiedliwość. To też moich dwu dorosłych synów, 
choćby dziś, do wojska oddam, za tę Polskę chłopską i ro­
botniczą, za Demokrację, a jak trzeba to i życie oddadzą 
w walce za Sprawiedliwość i Wolność.

Jan Bras
wieś Branice, gmina Ruszcz«

Jestem członkiem Związku Samopomocy Chłopskiej
Libsrtów. Jestem członkiem Związku Samopomocy 

Chłopskiej w Libertowie. Chcę przez was donieść kołom 
Związku Samopomocy. Chłopskiej w innych wsiach, żę 
praca u nas wre.-Parcelacją skończona. Chłopi dostali 
nadziały. Dwór i cieplarnię przejęło koło 'Związku Samo­
pomocy Chłopskiej. Wynajęliśmy ogrodnika, fachowca, 
który zajmie się pracami hodowlanymi, żeby Związek Sas 
mopomocy Chlopskej miał z tego dochody.

Władysław Pogoda, wieś Libertów,

Wszystkich byłych więźniów koncentracyjnych pro« 
simy o skreślenie swych tragicznych przeżyć, jak równie® 
i przeżyć towarzyszy. Chcemy wydać na ten temat odpo­
wiednią broszurę, w której pragniemy dać społeczeństwu 
obraz cierpień i katuszy, na jakie byli skazani Polacy; 
w obozach. ■

Korespondencję przesyłać należy na adres: Woje- 
wódzki Urząd Informacji i Propagandy, Kraków, Rynek' 
Kleparski 4, Wydział Informacyjo-Prasowy“.

Z kraju
/ Na nowo wyzwolonych terenach Polski, które podczas 
okupacji hitlerowskiej były włączone do Prus Wscho­
dnich, już dzisiaj w szybkim tempie Powstają polskie 
szkoły. Ludność z wielkim entuzjazmem współpracuje 
z nauczycielstwem przy remoncie tych szkół. Zdarzają się 
nawet wypadki, że rodzice sami robią ławki, do czego 
użyto dworskich budynków, a nawet prywatnych domów.

W powiecie krakowskim w najbliższym czasie zosta­
ną rozparcelowane 34 majątki.

W Lublinie Wojew. Rada Narodowa wezwała chłopów 
do wzajemnego wypożyczania sobie narzędzi i inwenta­
rza, oraz zboża siewnego. Akcję tę powierzono Izbom 
Rolniczym. °

W .Bielsku dzięki uratowaniu zapasów surowca, uru­
chomiono 3 fabryki włókiennicze.

Na frontach
Pierwsze dwa miesiące wojny w ber. na Wschodzie Eu­

ropy minęły pod znakiem wspaniałej ofensywy zimowej 
Czerwonej Armii. W ciągu paru tygodni Wojska Radziec­
kie przeszły od Wisły po Odrę i wzdłuż wybrzeża bałtyckie­
go, po Gdańsk, Gdynię i Kołobrzeg. W walkach na Porno- 
tzw, żołnierze polscy pod dowództwem gen. Popławskiego 
■budzą podziw dla swego męstwa. Szczególnie odznaczyli 
się kapral Stefańczyk i chorąży Okęcki, którzy za swe 
bohaterstwo otrzymali jedno z najwyższych odznaczeń 
Związku Radzieckiego.

Na Zachodzie wojska Sprzymierzonych po przełama­
niu linii Zygfryda przekroczyły Ren. .

W ostatnich 6 miesiącach lotnictwo Sprzymierzonych 
zrzuciło na Niemcy więcej ton bomb, niż w ciągu ubie* 
głychji-ciu lat. W samym lutym zrzucono tam 135.000 toa 
bomb. Jest to największa dotychczas ilość miesięczna.
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